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Sprawozdanie finansowe wspólnoty za 2009 r.: kto sporządza, kto zatwierdza, kiedy i jakie odprowadza się podatki, jakie są formy pozaksięgowej ewidencji i jakie trzeba mieć uprawnienia do jej prowadzenia.

O tym piszemy w numerze grudniowym:
Aktualności:

W grudniu wchodzi w życie rozporządzenie zabraniające zasłaniania w budynkach mieszkalnych okien płachtami reklamowymi.

Czy Sejm przedłuży możliwość wykupienia mieszkania według zasad wprowadzonych 31 lipca 2007 r.?
Od 2007 r. obowiązują bardzo korzystne zasady wykupu mieszkań lokatorskich i własnościowych.

Problem z ustaleniem wielkości metrażu do wyliczenia opłat.

Sąd Apelacyjny utrzymał wyrok w sprawie przeznaczania funduszu remontowego wspólnoty.

Artykuł sponsorowany:

Wspólnoty oraz spółdzielnie borykają się z problemem nieregulowania w terminie zobowiązań przez mieszkańców.

Rachunkowość:
Przedstawiamy podstawowe zasady, jakimi powinny kierować się wspólnoty mieszkaniowe, sporządzając roczne sprawozdania ze swojej działalności.

Listy:

Czy są jakieś konsekwencje karne dla zarządu spółdzielni za podanie do sądu o zarejestrowanie wadliwego statutu?
Czy wynagrodzenie członków zarządu jest opodatkowane podatkiem dochodowym od osób fizycznych? 
Czy odsetki zasądzone podlegają opodatkowaniu? 
Czy koszty rachunku bankowego są kosztem uzyskania przychodu?

Czy spłacany przez lokatorów kredyt powinien zwiększać wartość wkładu budowlanego?

Czy przy przekształcaniu mieszkania w odrębną własność spółdzielnia może żądać zapłaty za grunt, który wykupiła od miasta?
Czy jako wspólnota możemy spisać umowę o pracę lub umowę zlecenia? Czy powinny być odprowadzane składki ZUS, podatek?

Jak wygląda kwestia opodatkowania zaliczek na utrzymanie nieruchomości wspólnej we wspólnocie składającej się z samych lokali użytkowych?

Jak rozwiązać problem wspólnoty, w której przez 40 lat dokonywano na własną rękę przeróbek instalacji kominowej?

Jakie koszty wchodzą w skład opłaty eksploatacyjnej?

Czy naliczanie opłat od metrażu mieszkania jest sprawiedliwe?

Z czego może wynikać dwukrotna podwyżka opłat za wieczyste użytkowanie?

Artykuł na zamówienie:

Problemy właścicielki nieposiadającej wodomierzy obciążonej wysokimi opłatami.

Jak pozbyć się uciążliwego sąsiada, a szczególnie osoby, która od sąsiada wynajmuje mieszkanie?

Finanse:
Jakie są sposoby i koszty zarządzania halą garażową?

Regulamin rozliczeń, wzory indywidualnych rozliczeń oraz możliwości obniżenia opłat przy wykorzystaniu podzielników kosztów ogrzewania.
Prawo:
Tylko konkubinat Sąd Najwyższy zakwalifikował jako wspólne pożycie uprawniające do wstąpienia w najem po zmarłej osobie.
Gmina nie ma prawa udzielić dotacji wspólnotom na remonty nieruchomości.

Technologie:
Zastrzeżenia co do technologii ocieplania ścian w budynkach z wielkiej płyty pozostawiającej mostek cieplny pod oknem.

Niejasne podejrzenia

u prokuratora

Witold Kalinowski

Członkowie pewnej wspólnoty mieszkaniowej

powiadomili prokuratora, że podejrzewają zarząd

wspólnoty o popełnienie przestępstwa. Prokuratur

odmówił wszczęcia śledztwa. Autorzy pisma

w jakiejś mierze sami są sobie winni, bo - kierując

się zapewne zasadami grzeczności - nie nazwali

przestępstwa po imieniu. Wskazali tylko

niepokojące fakty: że umowę na duże prace remontowe

zarząd zawarł bez przetargu czy choćby

konkursu ofert; że w tej umowie zgodził się na

rozliczenie ryczałtowe, bez preliminarza kosztów; że

po wykonaniu prac (a może i wcześniej) wypłacił

wykonawcy - bez sprawdzenia jakości roboty i bez

kosztorysu powykonawczego - całą umówioną sumę

(bagatela, 390 tysięcy złotych, choć według

późniejszych ekspertyz można było te prace wykonać

za sumę nie przekraczającą 300 tysięcy); że

z instalatorem centralnego ogrzewania umówił się

na pięcioletnią bezpłatną konserwację, ale umowy

tej nie egzekwuje, wynajmuje natomiast - oczywiście

za dodatkowe pieniądze wspólnoty - innego konserwatora;

że zarząd, wypytywany o dokumenty finansowe

w obu sprawach - odmówił członkom wspólnoty

okazania dokumentacji.

Zwykły człowiek po usłyszeniu tego wszystkiego

zastanawiałby się zapewne, skąd się wzięła

nadzwyczajna życzliwość zarządu wspólnoty dla

tych, a nie innych wykonawców, i czy była to życzliwość

odwzajemniona. Prokurator wszakże nie

kieruje się niskimi insynuacjami, działa metodycznie

i bez uprzedzeń; zastanowił się więc najpierw

nad tym, które paragrafy kodeksu karnego

pasowałyby do niejasnych, nieprecyzyjnych podejrzeń

autorów pisma, i postanowił te podejrzenia

sprecyzować. Wyszło, że członkowie wspólnoty podejrzewaj

ą zarząd o "nadużycie uprawnień

skutkujące wyrządzeniem znacznej szkody

majątkowej" (art.296 § 1 k.k.), o "utrudnienie

członkom wspólnoty zapoznania się z ważnymi dla

nich informacjami" (art.268 § 1 k.k.) i ... o nic

więcej.

I ustosunkował się do tych zarzutów. Odnoszę się

do utrudniania dostępu do informacji, prokurator

przedstawił obszerny wykład na temat różnych

sposobów niszczenia informacji a także utrudniania

dostępu do niej, m.im. schowanie listu przeznaczonego

dla danej osoby lub wymiana zamków

w skrzynce pocztowej. Inkryminowany zarząd nie

popełnił jednak tego rodzaju czynów; stwierdził

jedynie, że choć ma dokumenty, to ich nie pokaże.

A to nie jest prawem zabronione.

Znamion czynu zabronionego nie dopatrzył się też

prokurator w sprawie "nadużycia uprawnień" czy

"nadużycia zaufania". Tu sami sobie są winni

członkowie wspólnoty - nie tylko autorzy pisma, ale

i inni, którzy taki zarząd wybrali. Skoro wybrali - to

zaufali i uprawnili, także do tego, by z kasy wspólnoty

wynagradzać. O żadnym nadużyciu zaufania

nie może więc być mowy.

Trochę trudniej było obalić zarzut narażenia

wspólnoty na znaczną szkodę majątkową.

Prokurator powołał się na kodeks karny. Można

w nim przeczytać, że przedmiotowym warunkiem

odpowiedzialności karnej jest znaczna wartość

wyrządzonej szkody majątkowej. Znaczna wartość

to wartość przekraczająca dwustukrotność

najniższego wynagrodzenia, czyli obecnie: 255.200

zł. A w omawianej sprawie strata majątkowa wspólnoty

- nawet w ocenie autorów doniesienia - nie

przekroczyła stu tysięcy. Nie ma więc znamion

czynu karalnego.

Sprawdziłem w kodeksie. Istotnie, taki przepis istnieje.

Jest to art.115 § 5 k.k.

